z orędzia Prezydenta Bronisława Komorowskiego (6 sierpnia 2010):

(…)

 Samorząd terytorialny, którego przywrócenie stanowi jedno z największych osiąg-nięć 20-lecia, już odmienił oblicze naszego kraju. Przyniósł poprawę warunków ży-cia mieszkańców polskich wsi, miasteczek i miast. Jego rozwój nie jest jednak proce-sem zakończonym. I nadal tez trwa budowa społeczeństwa obywatelskiego, rozwój wie-lorakich form samoorganizacji społecznej. Potencjał, energia i pomysłowość Pola-ków wymagają obecnie debaty, pogłębionej debaty i dobrych inicjatyw w wypełnianiu ambitnego zadania – umocnienia obywatelskiego modelu naszej demokracji. Chcę tę debatę i te inicjatywy wspierać. Chcę im patronować.

(…)

 Polska przez ostatnie dwie dekady bardzo się zmieniła. Ale przed nami nadal stoją wielkie wyzwania. W najbliższych latach musimy umocnić podstawy do trwałego roz-woju społecznego i gospodarczego – inwestować w infrastrukturę, poprawiać jakość usług publicznych, utrzymać w ryzach finanse państwa. Musimy zadbać o poprawę jakości edukacji, o jak najszerszy dostęp do niej, musimy inwestować w badania nau-kowe, lepiej finansować instytucje kultury. Polska potrzebuje ludzi twórczych, zdol-nych do samodzielnego myślenia. Potrzebuje działań organizacji pozarządowych. Edukacja, Internet i aktywność obywatelska określą nasze miejsce w świecie przysz-łości, nie tylko teraźniejszości.

 Musimy wspólnym wysiłkiem likwidować bariery utrudniające start życiowy młodych ludzi. Praca, mieszkanie, żłobki, i przedszkola nie mogą być przecież dobrem, o które trzeba z trudem walczyć. Pilnym zadaniem jest zasadnicza poprawa opieki zdrowotnej, a także takie rozwiązania w systemie emerytalnym, by Polacy mogli dłużej pracując, jeśli tak chcą, przechodzić na emeryturę godnie żyjąc z godnej emerytury. To jest nasze zobowiązanie wobec obywateli i rzeczywiste wypełnienie nakazu solidarności, bo przecież to jest także problem młodych ludzi, którzy wchodzą w życie zawodowe.

 (…)

 We wszystkich przedsięwzięciach ważnych dla rozwoju gospodarki, edukacji, nauki i kultury, parlament i rząd będą miały we mnie sprzymierzeńca. Będę wspierał mo-dernizację kraju dokonywaną w imię poprawy jakości życia wszystkich obywateli. Za-leży mi na tym, by rozwój Polski był jak najszybszy i jak najbardziej równomierny, obejmujący zarówno wielkie aglomeracje, jak też obszary wiejskie i małe miasta. Zadaniem Prezydenta jest i będzie zabieganie o to, aby nikt z racji urodzenia, stopnia sprawności, wieku, wykształcenia czy miejsca zamieszkania nie był pozbawiony moż-liwości bycia we wspólnocie i pomocy w trudnej sytuacji.

 Szanowni Państwo!

 Potrzebujemy ładu, przejawiającego się w rzetelnie działających instytucjach państwa, sprawnej i życzliwej administracji i w bezpieczeństwie na co dzień. Chcemy żyć w przy-jaznym otoczeniu społecznym, z dobrym systemem ochrony zdrowia, nowoczesnym, sprawnym i zintegrowanym systemem bezpieczeństwa narodowego, dbając o dziedzic-two narodowej przeszłości i szanując środowisko naturalne. Nie oczekujmy, że pań-stwo samo będzie gwarantem tego ładu. Gwarantem jesteśmy my wszyscy, my, polscy obywatele. To my - społeczeństwo - powinniśmy być solidarni i odpowiedzialni.
(…)
